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KURYER LITEW SK I
w W iln ie  we Sroclę dnia 5o Sierpnia v. s. 1822  roku.

W ł  A D O  M O  S C I  K R A J O W E .

S a n k t-P e te rs b u rg  , d n ia  22 s ie rp n ia .
(z  G a ze ty  S a n k t-p e te rsb u rsk ie y .)

W  nieszczęśliw ym  czasie, k ied y  ro d z in y  G rec ­
k ie , rzuca jąc oyczyznę i  dom y , szu ka ły  ocalenia 
w  gran icach  jH n e y  7 n im i w ia ry  Hossy i,  Radoa 
T a y n y  X ią żę  A . N .  G o lic y n , w y je d n a ł N a jw y ż ­
sze pozw olen ie , na o tw orzen ie  po ca iem  Państw ie  
zap isów  na rzecz n ieszczęś liw ych  ; a w  s ie rpn iu  
ro k u  zeszłego p rz y s tą p ił do zb ie ran ia  dobroczyn­
n ych  o fia r , w zyw a ją c  do tego P rzenayw ie lebn iey- 
szych B isktipów  dyecezalnych i  N acze ln ików  Gle­
bę m iy ,  do zapraszania w szys tk ich , k tó ry c h  l i t o ­
śc iw a ręka , o tw a r ta  k u  pom ocy n ieszczęśliw ym * 
n ie  zam yka  się w  sza lunku  m iłos ie rdz ia .

Pan u da ro w a ! rzecz tę  pom yślnością w  oy« 
ćzyzn ie  naszey. gdzie każde dobroczynne p rze d ­
s ięw zięc ie  z n a jd u je  powszechną go rliw ość  w  m i­
łośc i C hrześc ijańsk iey, i  gdzie ubogi z m a łym  p ie ­
n iążkiem * jak bogaty ze sztuką  z ło ta , śpieszy z ło * 
żyć  je w  szcze re j o fie rze  ku  pom ocy b liźn iego, 

O fia ry  dotychczas sku teczn ie  się zb ie ra ły . O gół 
ic h  w yno s i do tąd  do 976,000 ru b li;  w  liczb ie  tey  
N a y  m iłośc i w ie y  o fia ro w a n ych  przez Jego C esa ii- 
ską M ość 130 000 ru b li;  przez NAYJA<NiEYSza C e ­
s a rz o w ą  .IeymoJć lM a ryą  F e d e ro w n ę  10,000 r u ­
b li ;  a za N ay w yższeiń  zezwolen iem  w ydano  z K om - 
m issy i Szkó ł d uchow nych , na wspom ożecie G re ­
kó w  stanu duchownego 52,24i  r .  60 k .

W  m ia rę  o trz y m y w a n y c h  o fia r sum m y odsy­
łane b y ły  do K is z e n ie w a  i  O dessy , gdzie na ro z ­
kaz N a jw y ż s z y  ustanow ione  są osobne K o m ite ty  
d la  rozdz ie lan ia  wspom ożenia pom iędzy  .w ygnań­
cam i g re c k im i.

YV n ie zw ło czn ym  czasie um ieści się w  gaze­
ta ch  obu S to lic  szczegółow y rachunek su mm , o- 
trz y m a n y c h  z dyecezyy i  gube rm y, jako też pb- 
d z ia lu  ic h  w  K isze  nie w ie  i  Odessie.

Radca f a j n y  X ią ż ę  G o lic y n  za obow iązek 
sobie poczytu je  poprzedńiczo o Lem uw iadom ić.

A  że liczba  g re ków , p o tjze b u ją ćych  pom ocy, 
jest w ie lk a , a w ,p rzec iągu  czasu sum m y, zebrane 
na ic h  wspomożenie, w y cze rp u ją  się; p rze to  p rze ­
d łużen ia  jeszcze zb ie ran ia  ty c h  o fia r  jaw na jest 
po.tr ze ba; za tem  X ią ż ę  G o lic y n  za obow iązek so­
b ie  poczy tu je , z w ró c ić  dob roczynną  uwagę spół- 
z io m kó w  naszych na stan ta k ie j  lic z b y  rodz in , 
k tó ry m  po trzebny  jest p rz y tu łe k , pożyw ien ie  i  o- 
dzien ie , osob liw ie  za n ad e jśc iem  s im y .

-i— M  i  n  s k  __
T o w a rz y s tw o  M iń sk ie  D obroczynności do­

p row adza jąc do sku tku  przedsięwzięte* dla zapew ­
n ie n ia  pom ocy c ie rp ią cey  ludzkośc i z a m ia ry , ze. 
Z w o l e n i e m  NAYMiŁOŚęiwśzego Ce s a r za  A l e x a n - 
d r a  I  po tw ie rdzone , a p ro te k c ją  N a y d o s t o y m e y - 
s ze y  Jego  M a t k i , N a y ja ś n ie ys ze y  M a r y i T eo d o ­
ro w  n y  zaszczycone , g dy  w  m ieście guberskiem  
M iń s k u  w  budow lach d re w n ia n ych  na placu M a- 
ryańsk ięgo  S zp ita la  u rzą d z iło  S z p ita l pod temźe 
n azw isk ie m  i w  o nym  u lo kd w a ło  ch o rych  , aby 
w ię c  te n  p rz y tu łe k  w sparc iem  i  pomocą serc czu ­
ły c h  nad nędzą b liźn iego, d la  zam ieszczenia cho­
ry c h  i  ka le k  u trz y m a ć  się n iem ogących z w łasne­
go funduszu, o ra^ n ie m o w lą t p rm c k c y ą  rod z icó w  
zaszczycać się n iem ogących usposobiony “uw ie czn ić  
p rz y z w o ity m  obrzędem , T o w a rz y s tw o  oznaczyło 
dzień 22 ju l i i  Im ie n in  N a y d o s to y n iey s ze y  Pro  -

t e E t o r k i  do pośw ięcen ia  i  o d k ry c ia  S zp ita la  , йа 
zaskutecznienie  jakowego p rzedsięw zięcia , g dy  za­
szło JVV. A d m in is tra to ra  m iń sk ie y  dyecezy i P ra ­
ła ta  P o ź ń ia k a  zezwolen ie ; o te m  w ię c  T o w a rz y ­
stw o zaw iadom iło  w szys tk ich  U rz ę d n ik ó w  i  O b y ­
w a te li w  m ieście rezydu jących , przez b ile ty , w  dniu- 
zas pom ien ionym  w  czasie odbywającego sie. odpo­
w iedniego u roczystości o nay dłuższe d n i życ ia  N a y -  
s a ś ń ie y s z e y  I m p e r a t o i i ó W e y  nabożeństwa, zebrana 
Publiczność zaw iadom ioną została p o w tó rn ie , że 
w  S zp ita lu  M a rya ń sk im  ma spe łn ić  r e l ig i jn y  p o ­
św ięcenia  jego^ obchod i  tegoż S zp ita la  p ub lic zn e  
O twarcie, jakoż po skończeniu nabożeństw'a oraz 
po odśpiew aniu Te D e u m  L a u d a m u s , J W .  A d m i­
n is tra to r  łączn ie  z u rzę dn ikam i konsysto rza  i  c a ły m  
duchow ieństw em  , g dy  uda ł się na plac Szp ita la , 
zna laz ł już tam  lic z n ie  zebranych  o b y w a te li 
p łc i obojey, tudz ież  m ieszkańców  m iasta, za p rz y ­
byciem  zaś w  ry c h ły m  czasie i  J W .  C yw iln e g o  
M ińsk iego  G uberna to ra  G ieczew icza  z u rzę d n ika ­
m i, n im  rozpoczą ł się obchod r e l ig i jn y ,  W J X ;  G ło ­
w a c k i cz łonek '1 o w a rzys tw a  D obroczynnośc i, p ro ­
fesor se tn inaryum  m ińskiego, w  o d p o w ie d n ie j ob­
chodow i m ow ie , okazał zam ia ry  T o w a rz y s tw a  i  z 
uskutecznienia  onych  w y p ły w a ją c ą  d la  ogółu m ie ­
szkańców pomoc: a po ukończen iu  nabożeństwa i  
uskutecznionym  pośw ięceniu  Szp ita la , rozpoczą ł się 
śp iew  z m uzyką  odpow iedn i u roczys tośc i i  za­
p e w n ia ją ce j się d la  b iednych  pom ocy, w  ja k o w y m  
czasie d op e łn ił o b e jrze n ie  S zp ita la  J W .  G uberna-i 
to r  z u rzę dn ikam i: za p rze w o d n ic tw e m  zaś jego 
zebrana pub liczność podobnież oglądała S zp ita l i  po-, 
czyn ione w  onym  urządzenia . P rz y  o db yc iu  ja ­
kowego obrzędu J W .  K o z a k ie w ic z  m a jo r w o y s k  
rossyy skieb 1 ka w a le r, p o licm eys te r m iń sk i, z W  W .- 
JPannatn i G łu s z m e w ic z ó w n ą  i  N o w a k o w s k ą  na do­
chód Szp ita la  zebra ł z k w e s ty  ru b . sr. 4o ko p . 
60 i  assyg. rub . 4o. W ie c z o re m  dn ia  tegoż dom  
S zp ita la  u i l  lum i no w ano, a na fro n c ie  jego z po - 
dobnąż illu m in a c y ą  urządzono tra n s p a re n t z p o r­
tre te m  N a y ja śn ie ysze y  P r o t e k t o r k i  oraz stoso* 
w n y m  napisem. T o  urządzenie  to w a rz y s tw a  s ta ło  
się okazalsze m przez zebranie się w ieczo rem  zna­
c z n ie js z e j części m ieszkańcom  m iasta  na plac szp i­
ta la , k tó ry  az do poźney nocy b y ł nape łn iony  w i ­
dzam i na usposobiony d la c ie rp ią c e j ludzkośc i 
p rz y tu łe k ,  d la  opa trzen ia  jakow ego ko n ieczn ym  
zas iłk iem  o tw o rzon o  kw estę , a z oney zebrane w  
g o to w ym  groszu, p roduk tach  i  sprzę tach  szczegó­
ły ,  ja k  ró w n ie  uczyn ione  p ie rw o  o f ia ry  p om ien ia - 
ją  się następnie: W  W .  G a b rye l H o ltz  M ed ico  C h i­
ru rg  dos ta rczy ł łóżek la k ie ro w a n ych  12, s to lik ó w  
12 i ty le ż  krzese ł g a rn itu ro w y c h ; S o w ie tn iko w a  
Czechowska w annę, kadź, beczkę, ba leykę i  s to lik ; 
X ią d z  Surogat C ha rew icz  ru b la  “sr., l ic h ta rz  z u m - 
b ra ku lu m , obrus, garnuszków  polevvanych 4 i  ty le ż  
m isek, ły ż e k  cy n o w y c h  6 i  masła fu n t .  7*; m n iszk i 
B a z y lia n k i M iń s k ie  se rw e t n o w y c h  12, p rze śc ira - 
d ło  1; K lo ty  Ida B e ne d yk tynka  obrus jeden. Ł ę to w -  
ska Sędzina p łó tn a  ło k c i *10 i  n ic i m otek; O lech ­
n o w ic z  zam ków  z zupełnem  urządzeniem  7; J W . 
C h c ia ł K a m iń s k i ru b  2, o w s ia n k i ga rcy  2, K l im ­
k ie w ic z  rub la ; H e y d u k ie w ic z  rub la , ży ta  J i  o c tu  
w inn eg o  garn iec ; X .  M ę c in sk i rub la , *PIłasko A n -  
d rzey  ru b la  1 ży ta  | ,  A n to n i IH asko  z ł. 10, W in ­
c e n ty  L iry  nie w s k i zst. 66 g r. 20, M ik o ła j  P aszkow - 
£iU U- *0 , X ią d z  Ju re w icz  rub la , W a le ry a n  C ha- 
re w re z  i y  ta P isarz K o to w ic z  faskę masła, B oh ­



d an ow icz  Sędzia 2 D ep a rta m e n tu  ży ta  f  i  faskę 
m asła. Pe trone la  Sobecka k o rp ii fu n t i  , C ecy lia  
R om anow ska pończoch par d w ie , czyp ko w  kobie- 
c ich  6; R aków  rub la . Z  K w esty p rze z  W J X M ę n -  
cińsk iego  uczyn ione?  zebrano  jako  to : od A d m in i­
s tra to ra  dyecezy i M iń s k ię y  P ra ła ta  Pozmaka z ł. 16 
e r lo y o d  O fic ia ła  rub la , j  W .G u b e rn a to ro w a  G ie - 
czew iczow a  cz. z ł  i ,  W . P. K ; rub la ; B u rn a d yn k i 
M iń s k ie  r u b la , osoba bez w yrażen ia  nazw iska  z,. 2, 
Józef K o rz iu k  R o ch ita  g r. 10, M a rc ia  M in k ie w ic z  
z ł  2 Józef B a ranow sk i z ł. 2, W a l ic k i  ladeusz 
zV 2 A le xa n d e r C ybu lsk i rub la , S o w ie tn ik  S ttitko  
z ł  8 g r. Ю , W in c e n ty  K o zak ie w icz  pohcm eyste r 
cze r z ł. 1/ JP. A n n a  O rzuko w a  z ł. 3 g r; 10, Paw eł 
B o b ro w ic z ru b la , W in c e n ty  H ę y m e w s k i rub la ; M i­
ch a ł D una jew sk i z ł. 2, Jakób Zegota  z ł  io  g r. 10, 
M ic h a ł P rzesm yck i z ł i 3 g r. »o , F e lis  D ora tz  
ru b la , F ra n c isze k  Iw a n o w s k i fu b la  , -Jakób bzerey 
Ъа k o tla rz  g a rnek  m iedz iany  fu n tó w  3, Tom asz 
L is o w s k i ru b la  , A d am  S k irm o n t r u b la , A n to n i 
K a ty ń s k i r u b la , K o m o rn ik  Suszczynski rub la , 
Ig n a c y  B ucew icz  z ło ty c h  3 g roszy 10 , Panny 
B e n e d y k ty n k i M iń s k ie *z ło ty c h  j o ,  p łó tn a  ło k c i 7 
i  jedne ta lk ę , R ożyń sk i rub la , Jan JJorfner z ł  3, 
o d  G ra fa  G ustaw a O liz a ra  z ł  86 g r. 20, K a ro l 
T rz c iń s k i z ł  i 3 g r. 10, F ranc iszek  W ie rz b ic k i gr. 
20 Józef N o w o m ie ysk i z ł 2, M ro czkow scy  z ł. 17 
e r  10, R ym aszew ski z ł  9 g r. 5, X a w e rv  llo ło w m a  
z ł  17 gr- 10, B e rn a rd  Janowski g r. .15, B ryg ida. 
G o tlib so no w a  z ł. 3 g r. 10, D o m in ik  M on iuszko  r u ­
b la , Roza M atuse w iczów na  M a ry a w itk a  rub la . 
Z  kwesty p rzez JP V X . C haręw icza  S u rćga ta , W u l f  
H irs z o w ic z  z ł  20, C haim  H irs z o w ic z  rub la , H ise r 
L iw s z y c  rub la , C ha im  A z ik o w ic z  Z e lm an  z ł. 8 g r. 
2o, W in c e n ta  G o le je w s k a Iz ł 3 g r. 10 , Sadowscy 
z ł  3 g r. 10, Tom asz P rószyński z ł  5 g r. 10, X . 
M a rc e lin  U rb c w ic z  G w a rd y a n  F ranc iszkańsk i z ł  
6 g r. 20 X .  U rban  K a rp o w ic z  z ł  1, H irszo w a  Da­
w id o w a  rub la , F ranc iszek B iedunfcnw icz ru b la , 
C ha im  Ic k o w ic z  B e y łin  rub la , B a z y li M aka re w icz  
z ł  43 g r. 10; osoba be:z w yrażen ia  nazw iska  zl. 3, 
G asper.O s tro w s k i g r. 20, Je rzy  P aszk iew icz  z ł  1, 
Józe f W o d z iń s k i z ł. 5 g r. 10, le o d o r  K o s tre y  zł.
5 g r. 10, A n n a  O rd yń co w a  z ł  3 g r. i  o, W u l f  E l-  
ło w ic z  rub la , A n to n i L is o w s k i z ł  i 3 g r. 10, X .  
A le m p i P a w ło w s k i z ł. 3 g r. id , JVV. A m b ro ż y  K o r ­
sak ru b la , T e o fil W  płoza c k j  z ł. 3 g r. id ,  H e lena 
K is te ro w a  rub la , M ic h a ł ̂ M a ck iew icz  ru b la  , kas- 
sye r S zyd ło w sk i z ł. 3; osoba bez w yrażen ia  n a z w i­
ska ru b . assygю ,  S o w ie tn iko w a  P ie trop aw łow ska  
z ł. 2 Johan na S n itko w a  ru b la ,' P io tr  K a rs z ta d t 
ru b la ’, Jan Ł a p in k ie w ię z  rub la , Je rzy W o łk  rub la . 
O  o d k ry c iu  pom ienionego S zp ita la  ja k ; ró w n ie  o u - 
dz ia łan ey  przez osoby czu le  nad nędzą b liźn iego  
pom ocy, ja k  rów n ie  o tern że od 18 ju n ii z n a jd o ­
w a ło  się w  S zp ita lu  ch o rych  p ięc iu , z k tó ry c h  osob 
4  ;Uż w ysz ło  u zd row ion ych , a dop io ro  w  tym że  
S zp ita lu  jest osoh 6 p łc i m ęzk iey , D eputacya  T o ­
w a rz y s tw a  D obroczynnośc i zaw iadom ić P u b lic z ­
ność postanow iw szy, szczegóły w y d a tk ó w  ja k  ró w ­
n ie  i  zm nożyć sstę m ające nai rzecz Szp ita la  do­
ch o d y  ukaże na roczn ym  rachunku .

C złonek K o m ite tu  T o w a rz y s tw a  D o b ro czyn ­
n ośc i X .  Jan C ha rew icz  K a n o n ik  K a te d ra ln y , P le­
ban M iń s k i,  S u rroga t Konsystorza . P rezyden t De- 
p u ta c y i G a b rye l H o ltz , C z łonek T o w a rz y s tw a  D o­
b ro czynn ośc i H e yd u id e w icz . Józef B aszyński 

S ekre ta rz  D e p u ta c y ł

K R Ó L E S T W O  P o l s k i e  
W arszaw a , d n ia  6 w rze śn ia •
(z G azety , W ar&zaw skiey),

N ayjaśn ieyszy Pan zaszczycić ra c z y ł ozdoba­
m i o rd e ru  ś. S tan is ław a : k lassy 2giey: W  W .  A u ­
g us tyn a  K a rsk ie g o , R eferendarza  Stanu N a d z w y ­
c z a j n e g o  i  Sekre ta rza  Jeneralnego K o m m issy i 
R z a d o w e y ^ p ra w  W e w n ę trz n y c h  * P o lic y i, i  Jana 
T u rs k ie g o # rezesa T ry b u n a łu  iszey , ltfs ta n c y i W o ­

je w ó d z tw a  P łockiego; klaśsy 3c ie y : _ W W .  F ra n ­
ciszka J a ź w im k ie g o ,  A n ton iego  F ija łko w sk ie g o , 
W i n c e n t e g o  B ie lsk ie g o , N acze ln ików  W y d z ia łó w  
K o m m is s y i R ządow ey Spraw  W e w n ę trz n y c h  i  Po­
l ic y i ,  Tom asza~Botkiew iCźa, N acze ln ika  b ió ra  te y -  
ze K o m m is s y i i  K a z im ie rz a  Lachow icza , kom  m is -

sarza delegowanego w Obwód S ied leck i; k laśsy 4 tey i
W  W . Józefa K rzyżanow sk iego , O nufrego  K ow a lew - 
skiego , W in ce n te g o  Kozłow skiego , i Jakóba Ł a sz - 
czyńskiego , N acze ln ików  b ió r K o m m issy i R ządow ey 
SpraW W e w n ę trz n y c h  i  P o licy i.

R ów n ież  N ayjaśnieyszy Cesarz i  K ró l ra c z y ł 
ozbobić W .  M ateusza Lubow idzkiego  V ic e -P re z y ­
denta M ia s ta  Stołecznego W a rs z a w y  o rderem  ś. 
A n n y  2giey klassy z b ry ła  ta m i.

(z K u r. W d rsz  ) O prócz szczególnych łask , 
k tó re m i D o b ro czyn n y  M o n a rc h a  obdarzyć ra c z y ł 
w ie le  osob w  czasie Swojego prze jazdu przez k ra y  
nasz, n a jw ię k s z a  d la  całego ogól u k ra ju , w szys t­
k im  dziedzicom  dobr z iem skich  i  w łościanom  
ulgę zn am ien itą  przynosząca jest ta , iż  p rz y  za­
tw ie rd z e n iu  budżetu nu ro k  bieżący i  p rz y s z ły  
182З, Jego C esa rsko -K ró lew ska  M ość nay łaska - 
w ie y  zm nieyszyć rozka za ł o jednę trz e c ią  część 
podatek Iiw e ru n k o w y m  zw any , a co vy ogolę ten  
podatek o 2,860,007 z ł. p o ł  zm nieysza. W k ró tc e  
urzędow e w  te y  m ie rze  przez a d m in is tra c y ą  s k a r­
bową uw iadom ien ie  w y  etanem zostanie.

P ie rw szy  nocleg Nay.jaśnieyszego Pana po w y ­
jaździe z W a rs z a w y  b y ł w  Lubochn i; prze jeżdżał 
M onarcha  przez Częstochowę , zkąd  przez Opawę  
dalszą do W ie d n ia  odbyw a  podróż, prze jeżdżając 
przez K ró le s tw o  Polskie, guzie ty lk o  nocow a ł lub  
spoózywał, wszędzie zo s taw ił h o jn e  u po m in k i.

I I  I  S Z  P A  N І  J A.
(z Bostrżegacza A u s tryack iegó  )

Gazeta angielska K u ry e r  z d, 8,s ierpn ia . zawieyai 
następujące uw ag i nad obecnym  stanem H iszp a n ii;

i, Pewna w ięc  już, że w  M a d ryc ie  n ie m ia ły  
m ieysca żadna re a k c ja , żadnó z w y c ię z tw o  w ie r ­
ności nad buntem ; że p rzy jac ie le  K ró la  n ie  u c z y ­
n i l i  żadnego znakom itego i  szczęśliwego us iłow ania* 
d la u w o ln ien ia  go z n iebezpieczeństwa, k tó re m  jest 
o toczony. P rzec iw n ie  rew ó lu cyon iśc i, w yp a d ka m i 
z d. 7 i  8. z- m . ba rdź iey  jeszcze ośm ieleni, a p rz y  
z u p e łn e j n ieczynności sw o ich  p rz e c iw n ik ó w  coraz 
daley postępu ą c , ważą w szystko, ażeby sp raw ę  
swoję n ow em i żądaniam i w zm ocn ić . Zadają  o n i 
j, oczyszczenia pałacu kró lew skiego14 i  życzą „ w i ­
dzieć M onarchę  otoczonego ty lk o  ,od osób m iłu ją ­
cych  k o n s ty tu c y ą .66

„  D obrze jest czasem w y ło ż y ć  po pros tu  zna- 
ozenie s łów  i  w y ra ż e ń ; ty m  sposobem n a y ie p ie y  
się p raw da  w yjaśn ia . Jeśli la k  u c z y n im y  w  obec­
n y m  p rzyp ad ku , naówczas zrtaydz iem y, że, k ie d y  
lib e ra liś c i h iszpańscy .m ó w ią  o „oczyszczen iu61 pa­
ła c h  kró lew skiego , ro zu m ie ją  przez io  w łaśc iw ie^  
iż  każdy cz ło w ie k , od nayw yższego do n a jn iż s z e ­
go, k tó ry  sp rzy ja  osobie k ró le w s k ie j',  a w  p o trz e ­
b ie  b y łb y  go tów  pośw ięc ić  życ ie  w  jego obron ie , 
ta k i p o w in ie n  hydź z pałacu w ypędzony. Podo­
bnież życzenie  ich , „w id z ie ć  M onarchę  otoczone­
go od osób m iłu ją c y c h  kon. ty tu c v ą u znaczy n ie c o , 
innego, ty lk o  że M onarcha , po dokonanem  „o c z y .

znam y ty  1<
m y , że niegodzi we przeds ięw zięc ia  często p rz \ b ie - 
rać  muszą n ie ja k i pozor sp ra w ie d liw o śc i i  w ie rn o ­
ści, d la  zapew nien ia  sobie s k u tk u .16

„  Z n a yd b ją  się jednak m iędzy  „m iłu ją c y m i 
k o n s ty tu c y ą 64 i  taicy, k tó rz y  n ic  są d a le k im i od 
w y b ra n ia  k ró tszey  d rog i, i  o w ła ś c iw y c h  p lanach 
sw oich  głośno i bez og ródk i ro zp ra w ia ją . Jeden 
z n ich , P. F ernaridcz S a rd ino  , wyyraża w  N rz e  5 
C in c in a to  (jedney z gazet m ad ryck ich ): „Je s te m
,, tego zdania, że, d la  dobra K ró la , d la  pom yśjno- 

śc i k ra ju , có waznieyszem  jest, i  d la  tis ta le - 
n i a system atu k o n s ty tu c y jn e g o , konieczną jest po- 

p trz e b a , ażeby n ieustająca deputacya, stosow nie  do 
a r t .  187 naszęy k o ń s ty tu c y i, zw o ła ła  n iezw łoczn ie  

5, s ta ny  iiad zw ycza yne , aby te  m id n o w a ły  tym czaśo - 
w a ja k  n a y lib e ra ln ie y s z a  re jencyĄ , i  ty m  sposobem 
n ada ły  rzeczom  p ra w n y  icb  bieg, a!my u n ik n ie -  

„  m y  tć m  samem k rw a w e y  re a kcy i, k to r  aby k o n ie ­
c z n ie  nastąpić m usiała, gdyby  p a try o c i w y ra ź n ie  

u y rz e li,  że po w szys tk ich  ich  u s iło w a n ia c h , i  o fia - 
n raoh, p rz e w ro tn i i  bezbożni ludzie  ciąg le um ysłenti 
„  K ró la  w łada ją , uw odzą  go, i  ze w n ę trzn e m i in try g



U gam ! w sp ie ran i, u s iłu ją  p rz y p ra w ić  go o źgubę. a 
Sławę narodu p rzyćm ić.*

Jeś liby  ra d y  te y , co n ie  jest n iepodobnem , 
usłuchać m ia n o , te d y  n ieszczęś liw y K ró l n iech  
zaczyna rachow ać czas p rz e rw y , jaka zachodzi 
m ię d zy  pon iżeniem  a fcgubą M on a rchy ; Może czas 
te n  u p ły n ie  n im  rachunek zakończy. T ak tem  jest 
położenie  Ferdynanda. Z b u n to w a n i poddani je g o ,  
domagają się z jedney s tro n y  głośno, ażeby w s z y !

st w ie rn ych  jego p rz y ja c ió ł od n iego oddalić, 
a m ie jsca  ic h  w y b ra n y m i z szeregów re w o lu cyo - 
tu s to w  osadzie, albo radzą znow u z d ru g ie y  s łro -  
n y , czy  n ie  b y ło by  s to s o w n ie j zde tron izow ać go, 
a /  ty m  sposobem zaprow adz ić  „  ja k  n a y lib e ra l.  
n/eyszą h e je ń c y ą .“  Co do o s ta tn ie j te y  p ropo ­
z y c j i  rozum ,e  gazeld M o rn in g -C h ro n ic ie , „  że to  
b y łb y  n a jle p s z y  sposób postępowania.*1 W y ra ż e ­
n ie  to gazety C hron ic ie  uw ażam y za szczere- po- 
w in n a b y  ty lk o  z rów ną ż  szczerością vvvznać sw o­
je życzenia, w idz ieć  w szydh ie  1.,-ony obalone, w szy­
s tk ie  re lig ie  od rzuco ne , a na ic h  m ie js c u  po- 
Wszechną ana rch ią  i  zamieszanie!^

„ S t a n  p ro w in c y y  h iszpańskich jest iiad e r go­
d n ym  p o litow a n ia . M ias ta  w iększe i  mniey?ze 
w  oblężeniu. W io s k i na rabunek w ystaw ienie. 
K rw a w e  ro z p ra w y  m iędzy lo ja lis ta m i a b u n to w n i­
k a m i i,  jako n a tu ra ln y , w ypadek  z podobnych w y ­
darzeń , postrach  , zguba i  nędza we w szystk ich  
s tronach  i  m ie jscach . T a k ie  td  są -  m eom ieszkam y 
te y  ta k  w azney p ra w d y  p o w ta rz a ć — ta k ie  to  sa 
owoce re w o lu ę y B  *akie  to  są b łogosław ieństw a 
o w e y  w o lnośc i i m e p o w śc ią g liw o śc i, k tó re  n ie ­
m o ra ln i dem agogowie w  ob ie tn icach  sw oich  w y -  
s taw u ją , chcąc pod pozorem usłużen ia  oyczyznie. 
dop row adzić  do s k u tk u  niegodne i  hezecne swoje 
zam ys ły . N ie  tw ie rd z im y  b y n a jm n ie j,  iżby  H i-  
szpanua n ie po trzebow a ła  ża d n e j odm iany, i  żeby 
ta  in n y m  sposobem zrządzona, n ie  mogła m ieć 
dobroczynnego w p ły w u ; ale d środkach td  m ó w i­
m y , k tó re  nam żdwsze w  p o d e jrz e n iu  b y ły . Lecz 
jak ie  m i na rzędz iam i dz ie ło  swego odrodzenia ro z ­
poczęła, ta k ic h  tez sku tkó w  oczekiw ać pow inna  
u  los jey, lęka m y się, że jest w  rę k u  d rap ieżne* 
ta k c y i, n iem a,acey an i d os ta teczne j sta łości cha- 
la k te iu ,  an i zdolności rozu m u  do k ie row a n ia  w y ­
padkam i zdarzeń. Z u c h w a li, b u rz liw i i  a w a n tu f-  
m , m ają  w łaśn ie  ty le  n ie ro zsą dn e j p re te n s ji,  i le  
po trzeba do przyspieszenia p rzds,len ia, a ty le  n ie - 
ro zu m u  i  mehaczności. ze sami padną p ie rw s i o fia ­
rą  tego przesilen ia . łSlie masz an i jednego m iedzy  
m m i, W k tó ry m  by  się p rz e b ija ł n a jm n ie js z y .'ś la d  
ta le n tu  albo zdolności dop row adzen ia  jakiego badź 
p ła u u  z rozw azną  jednością. P rzec iw n ie , w  k o ­
de in  zdarzen iu  okaza li się |ako p o p ę d liw i; m ie rn i 
1 nader p ły tk o  sądzący p o lity c y , k tó rz y  zgoła n ie 
zna ią  się n a p ro w a d ze n iu  sp ra w , a n iedosta tek ten  
chcą  zastąpić nagłe,m  i  g w a lto w n e m i p ra k ty k a m i 
Czegoz innego spodziewać się m ożna po ta k ic h  
rządcach, jak to  czegośmy się już doczekali, i,  iak

b z e k a m /to  ПУ C złow iek P ^ w id u je ,  jeszcze do-

fra n cu zk ie y , i  w  im ie n iu  N a p b le o n a  I I  rozd aw a ł
odezwy, oraz zaciągał żo łn ie rzy , zosta ł S ch w ytan y  
i  zaprow adzony do B a jo n n y ,  gdzie na począ tku  b. 
m . skazano go na śm ierć, a tow arzysza  je g ) L a r -  
m anie9 na 9 m iesięczne w ięz ien ie .

. Na m °c y  tra k ta tu  m iędzy F ra n cy  a i  H iszna - 
” ^ П “ 1кг  W ł* SnOŚg  k t l r / p r y w a t l , !  is o b y s tw  
W fi a,u P °sladają pow inna  bydź w y d a n ą
*  b m iesięcy po ro zp o czę te j w o jn ie . T ra k ta t  ten  
został narusz-m y w w o jn ie  179З, i  d la tego w po - 
zn ieyszycb układach zastrzeżono w ynagrodzen ie  
uszkodzonym , e° się jednak W strzym a ło  aż do za-
h f ć  u u,m uW y’ 8t* n ‘.'W iącey, iż  summ a 8Ą m il i io -  
n ow , będąca W rę k u  rządu f r  .ncuzkiego za ko n ­
fis k a ty , ,na bydź obróconą na ta k o w i wy n a g o ­
dzenie, (M o n , to r  Umie.śrił c a łk o w ic ie  ten a r ty k u ł )
• R ząd Ira n c u z k i m iahoW ał ko m m isa rzv , do 

М е т у к и  z P e ru  bez nadania im  a to li urzędowego 
Znaczenia. _  W k ró tc e ; zapewne mianom i ć  bedzie 
in n y c h  do K o lu m b ii,  Bur nos A y re s  i  C h iii д-іа іа 
tym czasow ie  rozpoznać stan rz e c z *  pod w sze lk ie  
to , wzg ędam i, i ja d ź  dokładną w iad Ó „f0śd, aby rz ą d  
m óg ł Stosowne przeds ięw ziąć ś ro d k i 4

■ T  TJ B C , Y AJ
a • ( f - G az W ą r * * )  S ta m b u ł, d. 26 l ip c a . G re c y  

odn ieś li eno«u  św ietne ż w y c ię z tw o  W  v t r w a ło ś /  
Więztwo , odwaga, zo s ta ły  znow u ić fe zo n e  nn 
m ys lonym  sku tk iem . K r e w  chrześcijańska p ly .n lla
odebato°ę,ł >H iec,-6 le ( ya  jest oswobodzona. P o rta  
odebrała n iedaw no w iadom ość, k tó ra  trzech  ta la ­
ró w  jeden po d ru g im  p rzy  w ioz ło , iż. Chursztd 
Basza , w y s tą p iw s z y  z calem sw o ie ir i w oysk iem  w  
M acedon ii, wynoszącym  b lisko 80,000 ju d z i zos ta ł 
d. -a  hpca  zupe łn ie  porażony p ) cz g re ków , k s t f  
ły c h 1 dn iem  p ie rw e j o d p a ił. S k u ik t te y  b itw y  
w  k tó r e j  £ baszów dostało sie w  n ie u n b  «
bydź bardzo ważne ’ W re s z c ie  m e  »  • ^  mog$- Ч r \ r  1 , "  teszue  me ѵ іе т ѵ  ip*?,

S S S s?  f iS e S S S S i  «— *  ім і.

F  R  A  N  Ć Y A .

’ • (o  G a% W a rsz  ) p d r y i ,  d n ia  ,4  s ie rp ­
nia.^  r a i y  H um ań , depu tow any W yższego Renu, 
o św ia dczy ł się na sessyi p rze c iw ko  m onopólium  
ta b a k i i  tyfcum n. „  M iasto  L u g d u n , rz e k ł, bez 
przeszkody tru d n i się sw o jem i re ko d z ie ln ia m i 
jeaw abnern i, m iasto  Róuen , śwoj< m i ręko dz ie ln ia - 
m i k a rtu  nu, B u rg u n d y  a, Szam patiiia , m iasto  B o r - 
d e a u r , sw o jem i w in a m i, a po łudn iow e  departa ­
m e n t* , sw o jem i w ó d ka m i i  d rze w a m i o liw n e m i 
W h z w ę c  n ie  jesteśm y ta k im i, jak in h i, w ła śc i- 
e ie lanн  naszego^ p rzem ysłu  i  z iem i? A isacya  była  
n ie ra z  ie rn io p z la m i F r a n c j i ;  d la  n ie j  k re w  
ewoję 1 p ieniądze pośw ięcała, a w  nagrodę p rz y - 
\V !ązania a w ego pragnie ty lk o  s a m e j sp ra w ie d li-  
Wosci.u Po ośw iadczeniu Pana Corneś d? J n c o u rt• 
iz  m onopo iium  ta ba k i i  t j t u n iu ,  ko ńczy  się z ro !  
K iem^iÓ2b} odrzucono w n iosek Pana H um ań* aby 
zostało zm esionem; J

N ie ja k i M a il la r d  b y ły  a d ju ta rit, k tó ry  u m kn ą ­
w szy z k i lk u  b u n to w n ik a m i do H iszp a n ii, p ow rń - 
ed z ta m tą d  do i ł .  Jean P ie d  de P a r t  , ,a g ra n ic y

w iadom ość posłom  zagran icznym "

w iezc  do M o re l, lecz je y  p łzeszkodzono. \ V y „ a.  
dek ten u tw ie rd z a  pogłoskę, iż  pó łnocna Amery ka 
zaw arh , p rzym ie rze  z senatem g re ck im  w  K o rync te  

i Od g ra n ic  tu r  ech  ch, dnia ,0 sierpnia U  
S t y 1 i  bem lm a  donoszą, iż  w  T essa lii t rw a ła  w a lk a  
Ciągle przez t r z y  d n i, to jest, 13. ,4 i  , 5  lip ca  i  
skończy ła  się pom yś ln ie  dla g re ków . D n ia  U

Ы /  " o S S " S , “

nakaza ł w szys tk im  m uztiłm an om  od 12 do 60 la t  
zg ro m a dz ili w  oko licach  L a ry s -

^o b v  cudem  . j W, « ‘ « . • ą  - b r a ł y ,  i  w ła ś t ie g a -  
Koby cudem m ia ł dn ia  12 Iipca C hurszyd  w ovskn
składające się z 5o do 6ó ty s ię c y  lu d z i"  k tó re  na 

rz y  .ko rpusy  p o d z ie lił. O śm iu Baszów i  48 Beiow* 
p rz y łą c z y ło  się do niego; 7 k tó ry m i dnia 11 l 
o d p ra w ił radę wost-nna ■ ; U . l»pca
siebie ws-7- Cł t • u i-  p rz y w o ła ł do
gb OŚvdadizxT 1 d lf d^ a n m  odw a­g i, ośw iadczy i. iż  P o rta  zaw a rła  nż pokoy  z o -

а ^ У  Sobie są zo­s ta w ie n i, iz  1 o rta  niczego me lęka  się od D u n a in  • 
iz  w oysko  stojące za D u n a je m  pospiesza m ? /  
n ioc; ze w ie lk a  f lo ta  tu re c k a  w ysadz iła  nnrl b

n iem a ło  g lo w  i  uszu posłać do S tam bu łu . '  A le  d

Id b b lh  U UrCy P,°d N e°p a tra  to n ie m a li, i ź j u ź  
b itw a  n - W0Zy rm °p B sk ie , nas tą p iła  w ie lk a  

r, o k to r f y  szczegółach bedzie riiżey.
w ie  żnci r  8 ° w  z B uha restu  n o w i H ospodaro .
tana I  te ,s trZ-yPUSZCZeni  d°  poca łow an ia  re k , S u ł- na, a te ia z  juz  są w  drodze. W e d łu g  urzedo

ГоГа — T s t 5’ dodano im  s lra z  h o n o lo w a  S o -
4 000 t u i  ko  w , a d la  b e zp ie cze ń s tw a  F p o l i -

(0



p y l, m a pozostać w  k ra ju  5ooo tu rk o w y  Hospo­
darow ie  c i, są n ow ym  p rzyk ła d e m  X ią ż ą t u w ię ­
z ion ych  na tro n ie , k tó rz y  co c h w ila  życ ie  u tra c ić  
mogą. D la  tego lękać się muszą orszaku  , k tó ry  
d la  ich  s traży  i  czci p rzydany. Pozostanie oóoo tu r -  
k o w  zdaje się także bydź w  sprzeczności z przyob ieca  
nem  w yyśc ie m  w oyska  z M uita .ń  i W ó łoszczyzn y t

D n ia  12 W e d łu g  doniesień ze S ta m b u łu
pod dn iem  i  s ie rpn ia , R e is-E U end i U w ia do m ił d. 
i3  Iipca, przez k ró tk ie  ośw iadczenie, posłow  au- 
s tryack ie go  i  angielskiego, o m ianow an iu  n ow ych  
R ospódarow  S tu rd z a  i  G h i k a N astępnie  dn ia  ib  
p rzes ła ł im  obszerną notę , k tó ra  zapewne jest 
o s ta tn im  pism em  w ydanem  przez P or tę , a ściąga­
jące m się do w iadom ego U lt im a tu m  i  n ie jako  za- 
zakończeniem  w ażnych  układów .^ N o ta  ta  n ap i­
sana jest W języku  fm n e u z k im  i  s ty lu  daw nym .
YV yrażóno w  ń ie y , iż  P o rta  postanow iła  me da dr, 
żadnego u rzędu  w' X ię z tw ą c h  g re k o w i, chociażby 
ten  n a w ć t do pow stan ia  n ie należał; iż  bo ja row ie  
C h ib a  i  S tu rd z a  m ia n o w a n i w p ra w d z ie  zosta li H o ­
spodaram i, lecz n ie mogą używ ać w  S tam bu le  pu­
b lic zn ie  s w o je j godności, bo p rz y b y li bez orszaku, 
i  d la  tego doda im  P o rta  tow arzyszów  ( M ih m id e r ) 
a u w ia d o m i o ich  m ia no w an iu  rządcę X ię z tw  i  
M eherned  S e lim , Baszę Seraskiera S y b s try i;  ze 
w y y ś c ie  w oysk  tu re c k ic h  z M u lta n  i  W o ło szczy ­
zn y  n ie zw ło czn ie  nastąp i, skoro spokoyność p rz y ­
w ró con a  zostanie, i  t .  d. , s ,

L is ty  z B i t o g l i i  donoszą także  o zupe inem  
zn ies ien iu  лѵоузка C h u rs z y d a  Baszy p rz y  le n n o -  
p ila c h .  C ale  jego w oysko  zniesione; on sam ma 
się z n a jd o w a ć  m iędzy jeńcam i; ^ s z y s tk ie  ta b o ry , 
kosztow ne sp rzę ty , 70 bejów  i  11,000 tu rk o w , im a ­
ły  się dostać grekom . Podług in n y c h  zas w ia d o ­
m ośc i, C h u rs z y d  Basza po p rz e g ra n e j b itw ye cq- 
in a ł sie ze 4ooo lu d z i do L a r y  asy , a t r z y  inn i. 
Baszow ie zosta li w z ię c i w  n ie w o lą ; lecz O dyseusz  
odn iąs ł śm ie rte ln ą  ranę. 'Dowńedzieh się g recy 
nap rzó d  od szpiegów o przysposobieniach tu re c ­
k ic h  do b itw y ,  i  śc iągnę li w szys tk ie  ,swe ko rpusy 
do M o te i. A r c y  B iskup  G e rm a n o  z 1 a trasso  w e- 
z w a ł oraż do b ro n i w szys tk ie  m aynockie  ko b ie ty , 
k tó ry c h  sie 2000 zebrało. O d  dn ia  5 s ta li g recy  
z liczne tn  "w o js k ie m  pVzy w ąw ozach. D n ia  11 
Iip c a  w y s z li z gór, d la  stoczenia p ie rw s z e j sta­
n o w c z e j b itw y  na ró w n in a ch  od c h w il i  ich  od lo ­
dzenia sie. D n ia  12 odczytano w o js k u  odezwę 
Х іе с іа  D e m e tjiyu sża  Y p s y la n te g o . G re cy  rozpo ­
czę li w a lkę  z dz ie lną  odwagą, lecz dn ia  l y  ze 
znaczną s tra tą , cofnąć się .m usieli. Stanęły zatem  
p rz y  T e r itto p iia c h  i  la m  dn ia  i 4 zaczęła się g łó ­
w n a  w a lka . Śm ierć i zn iszczenie rozpościera ło  się 
m ie d zy  tU rka m i. W s z y s tk o  padało pod orężem 
g re kó w , i  całe p ra w ie  w oysko  tu re c k ie  zniszczone 
zostało. NP rz y  w y jś c iu  z T e rm o p ilo w , 700 g re ków , 
aż do w ieeżóra  op ie ra ło  się 1 w s trz y m y w a ło  całe 
w oysko  tu re c k ie , dopóki g re cy  me o to c z y li m e-

^  ^  ̂K o b ie ty  g re ck ie  w io d ły  na w a lkę  dz iec i 10
le tn ie  i  rz u c a ły  z gór kam ien ie  na tm sków . G re - 
cya  w id z i się w  jedney c h w il i  przeniesiona w  
czasy s ta ro ż y tn e , a nadzieja o żyw ia  w szys tk ie  
u m y s ły . W  m ieyscu  Leon idasa1 w idz ian o  m łodego 
B o z z a r is a , k tó ry  w s trz y m u ją c  tu rk ó w  w  Lerm o- 
p ila c h  p ra w ie  przez dzień  ca ły , w o ła iąc  e len the - 
r i a !  ducha w y z io n ą ł. C ia ło  jego posiano do Ao- 
r y n t u  w  to w a rz y s tw ie  lóoo kob ie t 1 ioo 
k tó rz y  co godzina śp iew ają  pfeśni na chw a łę  
P od łu»  lis tó w  ku p ie ck ich  z W ie d n ia , doniesienia 
z S a lo n ik i i  Seres p o tw ie rd z iły  w iadom ość o zu- 
p e łne tn  zn iszczeniu w oyska  C h u rs z y d a  baszy. 
O szukany prżez O dysseusza> k tó ry  porozum iaw szy 
sie z g re ka m i przeszedł na s tronę  C ą iirs z y a a  
szy i  przez um yś lną  uc ieczkę sp ro w a d z ił gre  o w  
ta m , gdzie ich  b y ło  potrzeba, C h u rs z y d  został ze 
W szystk ich  s tro n  napadn ię ty  i  p raw ie  zupę n i 
zn isżćzony. Z  ń iy w ię k s z y m  pośpiechem um ocn i
potem  ti.trcy  S a lo n ik ę , od lądu  i  m orza.

XV n a s tę p n e j z im ie , a d m ira lic ja  Jd ryyska , 
każe w io le  okrę toW  w ybudow ać i  nap raw ie . 
D z ia ła , po trzeby w o jenne  i  b ro n ,  w a rto ś c i 
k i lk u  k ro ć  sta tys ię cy  f r a n k ó w , p rzyby  ły  do

M is s o io n g h i.  G łó w n a  k w a te ra  M a u ro c o rd a ta  b y ła  
d n ia  10 Iipca w  A r ta .  C hc ia ł ude rzyć  na P rew ezę , 
Eskadra  am erykańska  m a się w  te y  c h w il i  z n a j­
dować w  P irn o s .

W  id O c H Y.
(Kz G az. W a rs z .)  G d  g ra n ic  w ło s k ic h  5 i  l ip -  

ca. XV m iesiącu  m aju  ro k u  zeszłego 1821 K r ó l  
n eapó litąńsk i zn iós ł s iłę  z b ro jn ą  k ra jo w ą  ta k  lą ­
dow ą jako  też m orską. W y d a n y m  zaś d. 29 b. 
m . dekre tem  za le c ił u tw o rz y ć  n ow ą  potęgę lądo­
w ą  i  m orską. D a w n i o ffice ro w ie  uznan i za n a y - , 
ałd o 1 nie y  szy eh, w c ie le n i zosta li do nowego w o js k a  
pod ług  cz te rech  k lass,inn i o trzym a ją '13c ią  część p ła ­
cy,- k tó rą  od cze rw ca  r .  1820 pob iera ją. C i t y l ­
ko  będą od te go  W yłączen i, k tó rz y  są pod sądem, 
k tó rz y  W celu u ń ikn ie n ia  sku tkó w  z processu są­
dowego w y n ik n ą ć  m ogących , u c ie k li za g ran icę , 
i  k tó rz y  m e są obecnym i w  k ra ju  z powodu u - 
cze s tiiic tw a  w  os ta tn ich  zaburzeniach. O if ic e ro -  
w ie ,  k tó rz y  zosta li u w o ln ie n i od s łużby w  s k u t­
ku  roźw iązan ia  w oyska  5 mogą nosić m un du r. O f-  
f ic e ro w ie  rozpuszczonej" m il ic y i  neapo litansk iey i  
o c h o tn ic y  s y c y li js c y , tra c ą  służący im  zaszczyt 
nószełiia  m undu ru .

X iężna  P a rm y  w y je ch a ła  d- 28 b. m ., n a la ­
ło  do zam ku S a la . P rzepisała sposób, w  ja k im  
dawać będzie pub liczne  w ys łuch an ia , w; czasie k tó ­
ry c h  p rz y jm o w a ć  m a prośby na p iśm ie ód każde­
go poddanego. .

I ) .  10 s ie rp n ia .  O debrano w  W e n e c y i w iad o - 
frióśp, iż  gdy- nayw 'jżs /.a  rada w ojenna g recka  do­
w iedz ia ła  się o zb ie ran iu  się nowego w oyska  tu ­
reck iego  w  M a c e d o n ii, p os ta no w iła  n a ty c h m ia s t 
znacznie pow iększyć w oysko  g re ck ie  w  Tessa iu. 
T y m  końcem  posłano rozkaz naczelnem u jenera­
ło w i M a u ra  M ic h a e li  w  A k a m a n ii,  aby w s trz y m a ł 
sw ńy zam ysł p rz e c iw k o  tw ie rd z y  L e p a n to  i  o k rę ­
gom w  s tron ie  p ó łn o c n e j c iaśn iny  lapaiłchiey,. & 
ru s z y ł do T e  ssał i i .  Zalecono oraz je n e ra ło w i N o r ­
m a m i udać się dó o k o lic  L a ry s s y , i tym czasow o 
zaniechać dzia łań  p rz e c iw k o  E p i r  o w i. i  ile w ięc  
całe w oysko g reckie  ciągnące p rz e c iw k o  baszy  
S a lo n ik i , p rzew yższa s iłę  n ie p rzy ja c ie lską  ty m  
b a r d z ie j , iż  Basza m us ia ł część korpusu swegó 
posłać ku  K a ssa n d rze  p i tw a  ro zs trzyg n ie  w k ró tc e  
los T essa łii, a może ńa w et i  p o łu d n io w e j M acedon ii.

Rada w ojenna grecka n ie  uzna ła  p o trze b y  zo­
staw ien ia  l ic z n y c h  oddz ia łów  na brzegach M o re i, 
ho tego ro k u  n ie  można się b y n a jm n ie j lękać w y ­
p ra w y  tu re c k ie y . W  ie 1 u w ię c  kap itanó  w uda ło  
się z w o js k ie m  sw ojćm  do Tessaiii.

W  Ń o-po li d i  R o m a n ia  zdoby ły  G re c y  óo,ooO 
sz tu k  b ro n i e u ro p e js k ie j : ta  im  jest bardzo po ­
trzebna . .

O d g ra n ic  w ło s k ic h , d n ia  11 s ie rp n ia .  G a­
zeta M o de ńska um ieśc iła  rozkaz n a d z \f y czaynegO 
sadu, aby 9 zb ieg łych  'ludzi, oskarżonych o należe­
n ie  do to w a rz y s tw  K a rb o n a ro w , i  in n y c h , m ają­
c y c h  na celu obalenie is tn ie  jącego porządku rzeczy , 
stawało się w  i 4 dn iach. L u d z ie  c i, zostali p rz y ­
le c i do se k ty  w ęg larzu  w  i  in n y c h  ta jem nych  to w a ­
rz y s tw ; k tó re  m ają i y t u l  S u b lim i A ia e s t r i  P e r fe t t i  
(w ysocy  doskonali m is trzo w ie ); posiadali u rzę d y  
w  ty c h  to w a rzys tw a ch , p rz y jm o w a li no w o ln y c h , 
i  by w a li na zgrom adzeniach, ną. k tó ry c h  zd radz iec­
k ie  i  zbrodn icze  sp isk i know ano.

X ią żę  S ća le tta  został m ia no w an y  jenerałem, 
p o ruczn ik ie m  nowego w o js k a  neapolitańakiegU , o- 
ra f. p o tw ie rd zo n y  na u rzędzie  m in is tra  w o y n y  1 
petęgi m o rs k ie j. ^

K ró le s tw o  neapo litańk ie , oprócz S ycynn  m ia ­
ło  rc i 820 ludności 5,185,658 a ro k u  zeszłego 5,236,020. 
M ia s to  N e a p o l l ic z y  3 7 i, i4 3  m ieszkańców .

K u rs  ne te rs łm rsk i dn ia  18 s ie rpn ia  : d u ka t ho­
len de rsk i n o w y  11 r . 60 kop., s ta ry  11 m b . 4o kop. 
Z m iana  z ło ta  O  r .  86 kop. Z m ia na  srebra 2 rub . 
72 kop. i  2 ru b li  72-5 kop.

N ieus ta jący  dochod kom m issy i um orzen ia  d łu ­
gów : 6# assygn. - -  -  po —  9(j i  |

6# brzęczącą m onetą  —  94^ > p ro ce n tó w
5# ta każ  -  — —  79І  I

Wolno drukować F. N. Golańeki C z ł . K o m . C t n s w  m in ie  w D rukam i Bodakcyi.
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W iln o  dnia 3o S ierpnia Róku 1822 r .  s.

A r e n d a .
■i. L itew sko  W ile ń ska  Skarbowa Izb a , Skut­

k iem  przedp isan ia  J W . M in is t r a  Skarbu, z a w ia ­
d a m ia ’. i i  z n a jd u ją c e  się te j  G ube rn ii w  p o w ie -  
t ie  U p ts k im  w  rńieści* F o n ie  w ic iu  skarbowe t r a ­
k ty  er i  m ły n , przeznaczone  Jq do oddan ia  w  a -  
rendowną te nutę , na pewne la ta  z p u b lic z n e j l i ­
t y  ta cy  i  odbywać się m a ją c e j w  dn iach  1 g , 21 
i  2 З , następującego mca w rz e ś n ia , na  ko n d y ­
c ja c h  , k tó re  p rZ y  ta lkow e j l ic y t a c j i  k a id  mu 
m ającem u za m ia r w z ięc ia  one będą zakom un iko ­
w ane , p rze to  życzący  pom ieniono fru k ty e r  fi m ły n  
o trz y m a ć  w  a rtn d o u n ą  possesyą, raczą  p rz y b y ć  
do te y ie  Iz b y  na oznaczone te rrtiina , 2 p rc u n s -  
Ьгі ew ikcyam i. R oku  1822 augusta  28 d n ia . 
S ow ie tm k k o łk o w s k i. Z a  N a c z e ln ik a  S to łu : J u ­
s tyn  Z d u to w ie c k i,

L  i  c y  t a c y  a.
>. O d L itew sko  W ilrń s k itg o  G ubern ia ln rgo  

R źą d u  o g łasza  s ię , i i  na  d o p tłn itm e  ska rbow e j nale­
żności od obyw ate la  R a d cy  S tanu L a p p y , u y  ruk łey  
Ж posiadan ia  przez n iego starostwa B ro ic ls k ie g o , 
któ rey  d o tą d  l ic z y  się oprócz pen 5 ,ą6o rub. ксрь 
srebrem, naznacza się na  p rźe da z  z pub licznych  
ta rg ó w  o p ijana  część m a ją tku  Pana Ł a p p j,  Su r -  
kańc, w  w iłkom ie rsk in i pow iecie p o łc io m  go , sk ła ­
da jącego  kię z wiosek£ D o h is iU n , O am sztza , V n tu -  
р іё 9 Sterhiszek i  M ic fm n  , w  k tó ry c h  s.nayduje  
się w łośc iańsk ich  d ym ó w  5 i ,  ztcm i o ba em osc i 
2 §b  w ło k , dusz m ęzkich, z u rodzonym i p o  re *  
w iz y i  127, rocznego dochodu , p o d łu g  ópisti z ezy f i ­
szo u> p o d ro z c z y z h y , d a n in y , i  t a  d n i p  ans z e ty -  
%nowe 8 ,g jg  z ło ty c h f 28 g ro s z y ; a zatem  t y ­
czą cy  m ieć u d z ia ł w  ta rg a ch  i  kupić takow ą  część 
m a ją tk u  Sti rkanc, zachcą ja w ić  się do tego  R z ą ­
du na te rm in y ;  is z y  3o w rze śn ia , 2 g i 26  p a ź ­
d z ie rn ik a  tego roku. a  3ci ostateczny we 3  tn ie± 
srącś od d n ia  w y d ru k o w a n ia , k tó ry  nas tąp i p ó ­
ź n ie j  w  Sankt-petersburskich, a lbo M oskiew skich  
g a ze ta ch . S ie rpn ia  2 6  d n ia  18 22 roku  o Asse- 
s o r  N o w ic k iP r o io k u l is ta  G ch ia ń sk i. N a c z e ln ik  
e toh i K o w a le n o k .

P rzedaż P ub liczna.

1 G d  L itew sko  G rodzieńskiego G u be rn i• 
a lnego  R ząd u  o g łasza  się , że tu te js z e j gube r­
n i i  w  mieście B rześciu  op isany i  oc tm ońy  m a­

ją te k  ruch om y 1 n ie ruchom y tamecznego m ieshie- 
g o  zg rom adzen ia  i  b y ły c h  tru n k o w e j a k c y z y  
a d m in is tra to ró w , na dopełn ien ie  w y n ik łe j  z d z ie r ­
żen ia  te} te  a kcyzy , na leżności, postanow iono z  
pub licznych  ta rg ó w  na przedaż j  a  do kup ien ia  
któ rego  w z y w a ją  się ż y c z ą c y , k tó rz y  i  p o w in ­
n i ja w ić  się d la  ta rg ó w  na te rm in y , i  jz e  i  /  i  
12 d n ia  następującego mca w rześn ia  do b r ie -  
sk iey  m ię sku y  P o l ic j i , a  o s ta tn i 27  d n ia  tegoż  
w rze śn ia  do t»go  R ządu. S ie rpn ia  i 8  d n ia  j 8 i £ 
re ku . E x p e d y to r  R o lle s k i Sekretarz Jan  K ru -  
pow ieź.

P  o z e w .
’ • W ed le  U kazu  J E G O  IM P E R A T O R -  

S K IE Y  M O Ś C I, S a m ow ładzcy  W szech R ossyy  
etc. etc. etc.

U U r . A U x a n ir o w i Isynow i Józe fa , b ra tu  r a jz o -  
nemu J ó z e fo w i Szambel. An ton iem u P re z y d . Są­
du G iów . 2 D epartam entu  G rodz, i  K a w a le ro w i 
i  Joac/nm ow i synem  M ic h a ła  Jelcom, o raz  suk- 
eessorom ś. p . F ra n c iszka  i  sa nn y  Je lców  j a ­
ko to ja k ie g o k o lw ie k  im ien ia  i  p łc i  p o to m s tu u  
zeszłey A n n y  z Je lców  R a d cw ick ie y , T e k li z  
Je lców  M ilk ie w ic z o w e y , B ry g id z ie  z J d c o w  
P o k ro ś z y ń s k ie j , z dokładem opieki , potom stw u  
X Jelców BęttleW skiey, potom stw u z T e ra s y  M a -  
ko w ie c tiey  ,  je y  s jń o u n  K lem ensow i, <órkem ja ­
k ichko lw iek im io n  G iż y c k ie j i  M a liń o w  sk iey , 
p t jn . i lw u  z Je lców  łlau sew  czowey z dokładem  
d la  wszystkich im io n  i  ty tu łó w  n ie m n ie j d a lszym  
'{tesli są) z F ian c iszka  Je lca  pochodzącym  suk-  
csssorom, pozew w  m ie jscu  cicekucyi p rze d  S ą d  
Z n m . S ło tum . na ka de nc ją  następną Sbrow ą z  
m ocy D ekretu  te go i  Sądu w  roku te r. ap r 18  
zapad łego , adcytacyą  o b ia ło w a n y c łi nakazujące­
g o , w ynos i s,ę z in s ta n c ji U r. A dam a  syna  J ó -  
z e ja  ie ic a  Sędziego G ran . A ppe l. G iiber. G rodz, 
w  re j re rw yi do po iw o  w p 0 o bża ło w a n jch  w  to ­
ku te r. a j. ry ta  31 przed Sąd Z iem . S łom m . w y ­
niesionego. a d n ia  3  m a ja  t .  roku  w  N .  65 g a -  
t f t  K u r. L i t .  ogłoszonego, i  za onym  do dekre­
tu  mestannego tegoż Sądu z zyskiem pcosobney  
B a n ic j i  doczesnej na o b ia lo w a n ych  w  d n iu  s 4  
aug. t. roku  zyskanego, a  szczególnie w  g ro ź ­
bach su lucyą za  kondemnatę o sku tk i próśb i1. 
przedm ą w y i t y  da tą  wspom nianą ża łobą  obję­
ty c h , o p o w ro l w yda tków  p ra w n ych  i  w szys tko  
co s t i  dow iedzie . f f u ln a  p o iu  u  p op raw a .

R oku 1 82a UugUsta 26  d n ia ,  W o ź n y  zez 
z n o ję , iż  w  sp raw ie  J W . A dam a  Je lca  b S c . 
dt.H-go G ran . A p p e ll.  G iiber. G rodz . 4  k c p i j -  
tego pozw u zgodne z n in ie js z y m  au ten tyk iem , jee  
dną A U x a n d ro w i syn o w i Jó ze fa  S o w ie tn ikow i 
Iz b y  Skaebowey O b ła s t i B ia ło s to c k ie j w  mieścin  
Stom m ie  do rą k , a g ą  J W W . Jó ze fo w i Szam bel. 
Anton iem u P re z y d e n to w i Sądu G łów . 2g o  D e ­
partam entu G rodz. 1 ka w a le ro w i, o ra z  Joach im o­
w i Synom  M ic h a ła  Jelcom oczew isto , 3c ią  suk-  
tessorom  Franc iszka  i  sa m e j Je lcom  ja ko  to ;  j a ­
k ieg oko lw ie k  im ien ia  i  p ł d  potom stwem  z e s z łe j 
A n n y  z Je lców  R a d o w ic k ie y , T e k li z  Je lcom  
M ilk ie w ic z o w e y , B ry g id z ie  z Je lców  P o k ro s z y ń -  
sk ie y , z dokładem  op iek i, potom stwu z Jelcom  
B :,k l w skiey po tom ,tw a  z Teressy M a k o w ie c k ie j,  
j e y  s y n o w i K lem ensow i i  córkom  ja k ic h k o lw ie k  
im io n  G iż y c k ie j i  M a l in o w s k ie j , potom stw u z  
J t lc o w  H ausew ieżow ej z  dok ładem , d la  w szyst­
kich im io n  1 ty tu łó w  o r a i  op iek ,tudz ież  d a lszym lje ś li 
Są z F ranc iszka  Je lca pochodzącym  Sukcessórom j a ­
ko n u m a ją  y m  os iad losc i do d rz w i s ą d o w y c h Ź ie m -  
skich S łonim skich p rzyb iłe m  i  i ł ą  f f ' .  J ó z e fo w i 
Uusiackiem u A dw ok Subsel. S łom m . m ieniącem u  
się bydź  s tron  pozw anych  p le n ip o te n tow i o c t t -  
Włsto w  ręce w mieście S łon im ie  p od aw szy , sam  
n in ie js z y  au te n tyk  wespół z re lla c y ą  m o ją  do  
g a z e t K u r . B i t .  podać postanow iłem , w  celu po ­
w iadom ien ia  o nastąp ić  m a ją c e j na k a d e n c ji n a ­
s tępne j S brow cy Z ie m . S tom m . rozp ra w ie . Te­
o d o r R ym aszew ski fF o z n y  p tu  Slonim

R oku  18 22  augusta  26  dm o. P rzsd  a -  
k ta m i J E G O  J M P E R A T O H S K IE Y  M O Ś C I  
G ro d zk ie m i P tu  S łon im skiego  s tanąw szy osobiście



w o ln y  w y ż e r  wyrażony rt lacyą  ninieyszego po­
zwu zeznał, przyją łem  i ie jest w  aktach świad­
czę. Leopold Łagiewnicki P isa rz  Grodz. bto- 
nimski.

Roku 1822 mca augusta 20 dnia, takowy  
pozew w Grodzie Słonim. zeznany wolno umie­
ścić w Kuryerze L i t . poświadczam: Leopold Ł a -  
giewnicki P .  G. Słonim.

W  e z w  a n i  e.
1. S ąd K om m issy i  d la  u rz ą d z a n ia  int&ressow

R a d z iw i ł łó w s k ic h  us ta n o w io n y ,w ys łu ch a w szy  p rze d ­
s taw ien ia  je n e ra ln e g o  P ro k u ra to ra  massy . M i ­
c h a ła  Za lesk iego  b. Podkom. R o s ie ń ., 2o t. m. poda­
nego z z a d a n ie m , aby n a  skutek dekre tu  akcessoryy-  
nego teyże K o m m issy i  w sp raw ie  massy R a d i i w i i -  
ło w s k ie y • к  W W J P P .  S z lach tą  ziemię S d e ch ą  
p o s ia d a ją c y m i  16 j u n i i  t. ro ku  ogłoszonego, pa u 
p t y n io n y m  trzym ies ięcznym  te rm in ie ,  sprawę za  
prośbą k tó r e jk o lw ie k  s trony  p r y  w o lą c  de te rm inu ­
ją c e g o ,  w d n iu  16 następującego m ca s tp lem bra ,  
j a k o  w  ko ń c z ą c y m  się trzym ies ięcznym  U rm in ic  
też spraw ę p rz y w o ła n o , postanów 1: ьЧтопу i ■ - • <- з 
sowane 1 ich  p len ipo ten tów  o ta ko w ym  ze strony  
P r o k u r a t o r y i  do К о т т іа з у і  wnieś lorieai ż ą d a n  a, 
celem wczesnego tychże stron ostrzeżenia  p rze z  
gazetę Kury era L ite w sk ie g o  z a w ia d o m ić . (1 p rzez
n in ie y s z ą  a w iz a c y ą  zaw iadam ia). Z  m ie c e n ia  
d u , L u d w ik  C ze rn ichow sk i Sekretarz K o m m .J U ia z .

W o ln o  d ru ko w a ć  «/. S .  L a c h n ic k i  C z łonek  
K om m issy i R a d z iw i ł ło w s k ie y .

2 . M ag is tra tu ra  Powszechny Opieki Gu-  
hernit Litewsko -  W ileński*?  mając w sieem, z a ­
wiadyw aniu  część domu niegdyś J '-K Poukomo­
rzego W ołłow icza w W iln ie  na ulicy. Zam ko­
w e j  pod N .  i 38 między jego kredytorow przez  
Sąd Exdyw izorski czatowie rozdzielonego, w rzę­
dzie  których i  W .  Antoni Prozor Wojewodzie  
m a sobie wydzieloną część na drugim piętrze od 
ulicy  3  pokoje i  garderobkę, na dole od poawó- 
rza  kuchnia ,  skład i  stancy a z e  sklepieniami 
murowanemi, sklep ziemny ze wschodami muro­
wanemi i  sklepieniem, magazynem i  s ta jn ią  po­
dobnież ze sklepieniami, co wszystko jest odda- 
nem pod za łóg  przęż W .  Prozor a za poży a m ą  
w  magistraturze summę , jakowe pokoje z d a l- 
szemi p rzy  należnościami wygodami M ag is tra tu ­
r a  Powszcchney Opieki od dnia 29 wrześ/н а  na? 
stępnego, 1822 roku wypuszcza przez publicmą  
l ic y ta c ją  w dniach i , A ,  i ostatnim 7 września 
iv  arędę* Życzący takowe mieszkania zaarędować 
zechcą ja w ić  się na te terminy do M a g is tra t li­
r y  Powszechnej Opieki. Roku 1822 mca sierpnia 
24 dnia. Członek M ag is tra tu ry  P ow szechne j O -  
piehi, Józef Puzyna AssesJor Sądu Głównego.

Sekretarz Pietruszewski.

się mogące, takowe pod obawą atoięsyi udowodnili 
przez ninieyszą awizacyą os* r  ze g o .  P rezes  
Grodu Z a w i l .  i  E x  d y w iz j i  I g n a c y  C hodźko .  
Prezydent Grodzki Powiatu updskiego i  E x d f -  
dyw izor Stanisław R i t o w t t .  P is a r z  G r o d z k i  
W ilkom ie . i  E x d y w iz o r  Józef Hop pin .

3 . Sąd T ( ix a torsko Exdyw izorshi w dobrach 
J fV . Wincentego B ielikow icza M arsza łka  hra - 
sławskiego i  kawalera,Kozaczyzna zwanych, w po­
wiecie brmławskim położonychy za remissą Sądu 
Głównego Wileńskie gb odbywający się; od dnia  
pierwszego augusta idącego roku jako  terminu 
wyrokiem pierwszo z jazdow ym  na kontynuacją  
konkursowego dzieła oznaczonego, za jm u jąc  się 
ułatwieniem pomazanych czynności, całą spra­
wę w dniu siódmym septembra ter&znieyszego 
і 8 з 2  roku wziąść do namowy zadetferminowal;  
przed jakow ym  terminem ażeby mający pretensje

Uwiadomienie o instrumentach optycznych.
3 . N iż e y  podpinany, odwiedzając pierwszy  

ra z  tutejsze miasto, ma honor uwiadomić Sza­
nowną publiczność, iż  robi i  prze daje wszelkie-  
go gatunku instrumentu optyczne 1 m a& m aty -  
с іпѵУ  Tenże poleca znajdujące aię w  składzie  
swoim :  j ) Różne gatunki lornetek i  okularów za ­
stosowałby ch do każdego wzroku, tak nazwanych  
konserwo w ze szkła ' koronnego i  flinto wego, 
szlifowanych podług prawideł optyki5 oraz d la  
osób krotki wzrok mających takv że w d a lek ie j  
odległości widzieć i  czytać mogą, oraz tak w za  
pomocą i  к  • /eh  z bliżka i  *  daleka w y  raźnią  
widzieć m o żn ą; wszystkie zaś te szkła w n a j ­
nowszym kształcie. 2)  Wielkie perspektywy i
lunety. 3) Mikroskopy składane, oraz mikro­
skopy słoneczne ze węzełkiem ja k ie  bydz może 
powiększaniem. 4) Rozmaite perspektywy. 5)
Wszelkiego gatunku pryzm a i  szkła ostr&kręgo- . 
w*. .6 )  2Uvierciadla palne i wklęsie, cy lin ­
drowe i  fasettowe, czarne i  bjałe.$iiniaturpwe9 
które i do rysowania służyć mogą. 7> Came­
ra  obscura, za pomocą których rysowdć można 
widoki za jm ujące cztery nule kwadratowe. 8) 
L a U r n a  mogiea, które małe f ig u ry  na szkle mu-  
lowerne, na Ь Ш е у  ścianie w  wielkości p rzyro ­
d zo n e j wystawują. P r z y  tem różne gatunki szkieł 
optycznych , oraz nowowynalezionych szkieL do 
strzelania do ta rc z y ;  różne gatunki globów  
nie1' eskich i  ziemskich d la  uczącej się młodzi;  
różne instrumentu magiczne i  magnetyczne;  w a­
g i  wodne 1 mne. N a d to  z n a jd u ją  sią u ni* 
i t y  podpisanego różne gatunki mikroskopów bo­
tanicznych, oraz prawdziwe ankiehkie i  bawar­
skie większe i mniejsze perspektywy aćhw m a-  
tyczne i teleskopy. Również u tegoż można  
dostać nowego gatunku machin do dobywania  
ognia  czyli zapalania świecy, które nitpoirztbw- 
j ą  żadnych innych m a te ry a ió w , a  d la  grunt o- 
'Jności roboty sw oje j,  reperacji nie potrzebują;  
wielka dogodność mieć w  każdym  czasie za j e ­
dnym tylko pociśnieniem świecę zapa loną , u n i-  
knienii oddychania podczas snu szkodliwym w y -  
ziewem świec nocnych, wolne od kosztów u trzy -  
mywanie tey m ach iny , oraz wypływające z  m ey  
oszczędzenie świec nocnych, są dostateczną zale­
tą  do upowszechnienia jey użycia. Rzeczy  /*  
tak ogółem jako i  pojedynczo prze dają  s ię, i  
każdy kupujący wybierać je może podług upo­
dobania. Nakoniec m ż*y  podpisany p rz y jm u je  
za  umiarkowaną cenę wszelką reparacją  podo­
bnych rz e czy , i  zapewniając prędką swą usłu-  
znoić uprasza o łaskawe nawiedzenie, g d yż  po­
byt jego  jest krótki. Skład móy jest w  domu. 
M ichela  Z  tele na przeciw Obwachtu.

W . H . Reichenbach, Optyk i  Mechanik.
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W y je ż d ż a ją  za  g ra n ic ę .
3 . ‘ JDo ró ż n y c h  m ia s t  K ró le s tw a  P ru s k ie  go 

W i le ń s k i  O b y w a te l  S ta ro z a k o n n y  L e y z e r H trszc»- 
wi.cz, B r y z o w ic z  n a  m ies ięcy  dziesięć, w  in te ress ie  
o d b ie ra n ia  d łu g ó w .

O d m i a n a  u> p o w s e t .  
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